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dla żośnierzy było uwzględnione w ramach 


kajważniajsze wiadomości, podane w dzisiajszym 
oazdynarynm wojskowego i marynarki z działal- 


numerze „N. Reformy". 


as aae SEE e e a M + 0. 


nością od 1 stycznia 1908 r. Mowca zastrzega 


Wynik wyborów we Lwowie. — Wniosek Stiirgiha sA MCT ć 

try ' g - 0.0. 2. |Ssobie jeszcze ściślejszą stylizacyę teg iosk 
w konmisvi wojskowej del. austr. — Nayrężenia mię- sobie je wy k 1573 ya e tego wniosku. 
dzy delegacvą austr. a węg. — Sprzedaż kolonij} Del Schraffl wskazuje na niezadowolenie 


portugalskich w Afryce. — Rozmiary emigracyi 


wśród oficerów, wywołane podwyższeniem płac 
nrzędników cywilnych, podczas gdy ich płace 


z Amorski, — Sprawa anarchistów w Ameryce. — 
Wielka katastrofa w szkole. 


ETD aa FA ce mosz EM 
wysozy we LWIWIO 
(Telegr. „N. Reformy"). 


zostały tesame. W końcu domaga się oświad- 
czenia od rządu austr., czy wywrze cały swój 
wpływ, aby przeszkodzić, by w najbliższej de- 
łegacyi nie nastąpiły żadne zmiany, któreby 
mogły naruszyć wspólność armii. 

Del. Kozłowski oświaścza się za wuio- 
skiem hr. Stürgkha, albowiem wniosek ten od- 
powiada godności delegacyi. Ostrzega przed 
sztucznie wywołanem rozgoryczeniem w obu- 
sironnych stesunkach delegacyi. Że przeprowa- 
dzenie podwyższenia płac oficerskich i żołdu 
żołnierzom w tej sesyt będzie bardzo trndnem, 
było wiadomom już w czasie ogłoszenia doty- 
czącego wniosku. 

Następnie wskazuje na konieczność przedsię- 
wzięcia reform wojskowych, szczególnie dwu- 
letniej służby wojskowej i oświadcza, że wspól 
ne posiedzenie obu delegacyj miałoby raczej 
cel negatywny, aniżeli pozytywny. Podnosi z 
naciskiem, że już dzisiaj należy powziąć stano- 
wezą uchwałę w sprawie podwyższenia płac 
oficerskich i żołdu żołnierzy, ponieważ obrady 
wywołują wrażenie bezradności w tak ważnej 
kwestyi. Komisya wojskowa nie powinna się 
rozejść bez powzięcia uchwały. Ostrzega też 
pa A KE lex“, gdyż wywołałoby to 
3 - w Europie bardzo niekorzystne wrażenie, szcze- 
Obrady komisyi wojskowej. gółnie E gdzie diód o utrzymanie po- 

Wiedeń. Wczoraj przed południem zebrała | wagi monarchii na zewnątrz, Mowea poloca 
się komisya wojskowa delegacyi austr. Po stwier- | Wkońcu przyjęcie wniosku hr. Stfrgkha. 
dzeniu identyczności uchwał obu delegacyj w| Po przemowie delegatów Schuhmeiera, 


Lwów. Przy wczorajszym ponownym wybo- 
rze trzech posłów do Seimu, głosowało 6035 
wjboreów; absolutna większość 3018. Otrzynia- 
l: Dr Ernest Adam 3423, Dr Roger Batta- 
glia 38368. dr Tadensz Rntawski 3097, Jó- 
z6i Neumann 3877, dr Michat Grek 2639, 
dr Ludomił German 2266. — Rozstrzelonych 
głosów było 114. 

Wybrani posłami: Dr Adam, dr Battaglia i 
dr Rutowski. 

Ogólem zatem posłami do Sejmu wybrani zo- 
stali we Lwowie: Ciuchciński, dr Loe- 
wanstein, dr Głąbiński, dr Adam, dr 
Battaglia i dr Rntowski 


DeIEZACHA UNSICYACKAI, 


(Tel. „N. Reformy* z 5 marca.) 


sprawie ordynarynm i extraordynaryum armii 
i marynarki, obradowała komisya nad nun- 
cyum węglorskiej delegacyi w spra- 
wie wniosku Latour-Schraffla. 

Referent Clamm Martinitz postawił 
wniosek, aby odbyć wspólne posiedzenie obu 
delegacyj, pozostawiając do rozstrzygnięcia ko- 
misyi, jak pragnie się zachować w kwestyi 
trzeciego czytania. 

Minister spraw zagr. odpowiedział na rozmaite 
zapytania, że rząd wspólny stoi niezwrnszenie 
na stanowisku, które podzielają oba rządy, że 
delegacye mają się zbierać z wiosną i że mi- 
nister z całą stanowczością w tym kierunku 
pędzie: występował, 

Minister wojny Schaenaieh zapownił, że 
nżyje wszełkich środków na poparcie sprawy 
wniosku Iatour-Śchraffla i obstawać będzie 
przytem, aby dotyczące kredyty zawarte już 
były w budżecie, który przedłożony będzie de- 
legacyom z wiosną. Minister może jedynie po- 
wtórzyć, że nczyni wszystko, aby doprowadzić 
tę kwestyę do pomyślnego rozwiązania i aby 
nie łączono jej z iunemi kwestyami wojskowe- 
mi, eo do których minister może powtórzyć 
oświadczenie, iż w sprawie ich nie toczą się 
żadne pertraktacye. 

„Na zapytanie Schraffla, oświadczyli obaj 
ministrowie gotowość powtórzenia oswiadczenia 
w plennm. 

Del. Kozłowski oświadczył, że już pod- 
czas dyskusyi nad wnioskiem Latour'a-Śchraffla 
przypomniał, iż sprawa podwyższenia płac ofi- 
cerskich i żołdu dla żołnierzy nie jest politycz- 
ną — trzeba więc dla jej przeprowadzenia ażyć 
tych środków, które najszybciej do celu prowa- 
dzą. Następnie interpeluje rząd wspólny, czy 
zwołanie delegacyi w maju jest absolutnie za- 
pównione, czy wspólny rząd wstawi podwyższe- 
nie płac oficerskich i żołdn dla żołnierzy do bnd- 
żetn na rok 1909 i czy zażąda kredytu dodat- 
kowego w tym celu na rok 1908 w maju, czy 
i jakie gwarancye istnieją, że uchwała austr. 
delegacyi w majn zostanie rzeczywiście prze- 
prowadzoną, wroszcie czy minister skłonnym 
jest powtórzyć swoja oświadczenie, że w myśl 
stanowiska zajętego przez komisyę wojskową 
da NO a. _kwestya podwyższenia żołdu 
ta kompi gaż oficerskich nie będzie objek- 

a. pensaeyjuym za jakiekolwiek żądania 
wojskowe węgierskie, że więc innctim między 
tą sprawą a Iinemi kwestywni wojskoweni i żą- 
daniami Wegterskiemi jest wykluczonem. 

Po posiedzeniu plenarnem delegacyi komisya 
wojskowa obradowała po południu w dalszym 
ciągu nad „ronautimm”, jakie ma być wystoso- 


dra Exnera, hr. Stiirhgha i hr. Latou- 
ra, zabrał głos bar. Beck i powołał się na 
swoje wywody, złożone na konferencyi poufnej, 
ZANA ro rozw 
sytnac chwała, domagaj: si 'spólueg 

posiedzenia obu delegaeyj może-nieć | omnia 
Omawia dalej niebezpieczeństwo ewent. stanu 
„ex iex“, wreszcie godzi się na wniosek 
Stürgkha. 

Del. Schraffl wnosi, ażeby w odpowiedzi 
na nuntinm dełegacyi weg., oświadczono się za| 
odbyciem 
psie prezydyum, aby poezyniio odpowiednie 
kroki. 


Uchwały komisyi. 


Na tem dyskisyę zamknięto i przystąpiono 
do głosowania. Wniosek Schraftla od- 
rzucono 6 głosami przeciw 5. Śchrafil zgło- 
sił swój wniosek jako votum mniejszości. 

Sprawozdawca hr. Clam-Martinitz złożył swój 
referat. 

Wniosek hr. Stirghka przyjęto 6 gł. 
przeciw 5, poczem wybrano subkomitet złożony 
z delegatów Stanka, Kozłowskiego i hr. Stiirgh- 
ka, którzy mają zredagować rezolucyę hr. 
Stirghka. 

Następne posiedzenie zostanie w drodze pi- 
semnej ogłoszone. 


Plenarne posiedzenie. 


Wiedeń. Na wczorajszem plenarnem posiedze- 
nia delegacyi austryackiej pos. Schuhmayear 
wniósł interpelacyę, w której wskazał na wy- 
darzenie, jakie miało miejsce w pewnych ko- 
szarach, gdzie kapral rozkazał szeregowcowi 
położyć się na ziemię, poczem w sposób, 
dający się opisać, znęcał Się nad nim. 


ażyć, czy w obecnej! 


wspólnego posiedzenia;| 


Czwartek 5 Ma 


pea 19908. 
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ciemu czytanin uchwalonego już budżetu 
igroziii zdekompłetowaniem komi- 
syi i delegacyi na wypadek, gdyby trzecie 
czytanie postawiono na porządku dziennym. 

Zarówno prezydent ministrów br. Beck jak 
i minister wojny Schoenaich i br. Aeren- 
thal kilkakrotnie przemawiali i starali sie 
nspokoić delegatów zapewnieniem, że postarają 
aby przyszła sesya delegacyjna odbyła się w 
maju, oraz aby podwyższenie płac oficerskich 
nastąpiło z dniem 1 stycznia 1908 r. Posłowie 
chrześci jańsko-społ. czni a także hr. Clamm-Mar- 
tinitz nie byli jednak z tych zapewnień zado- 
woaleni. Na wypadek gdyby rzeczywiście przy- 
szło da obstrukcy:, «którą partya chrześhijańsko- 
społeczna groziła, nastałby we wspólnym bu- 
dżecie stan „ex lex“, lub też rząd musiałby 
przedłożyć nowe piowizorynm. gdyż obecne upły- 
wa w marcu. W tym wypadku musiałaby je- 
dnakże delegacya węgierska ponownie się zebrać 
i nchwalić także prowizoryum budżetowe. Wątpli- 
wą jest rzeczą, czy w danych warunkach dele- 
gacya wegierska uczyniłaby to, gdyż węgier- 
scy delegacioświadczyli stanowczo, 
że zajętego stanowiska nie zmie- 
nią. 

Jak już wspomniano, delegaci węgierscy wy- 
jechali z Wiednia. Rząd czynił przez ca- 
ły dzień wczorajszy starania, 'aby 
załagodzić konflikt i powiodło mu się 
to tylko o tyle, ża wniosek posła Bchraffia o 
zwołanie wspólnego posiedzenia obu delegacyj 
został odrzucony, a przyjęto wniosek kompro- 
misowy hr. Stiirgkha (większością jednego gło- 
su). Partya chrześcijańsko-społeczna i członko- 
wie prawicy Izby panów nie są zadowoleni z 
tego wyniku głosowania i żądają dalszych je- 
szcze gwarancyj, między innemi zapewnienia 
zarówno ze strony rządu węgierskiego, jak i 
austryackiego, że podwyższenia. płac nastąpi 
istotnie od l stycznia 1908 r. 

Komisya wojskowa poza jawnemi posiedze- 
niami odbywała także posiedzenia poufne w o- 
becności wspólnych ministrów i prezydenta mi- 
nistrów bar. Becka. Narady te trwały bardzo 
długo. Charakteryscycznem było wyrażenie się 
del. Schumayera, gdy wychodził z poufnej na- 


rady komisyi wojskowej. Na zapytanie, jak 
sprawa stoi, odpowiedział Schumayer: „Sprawa 


nie jest tak łatwą, panowie nie wiedzą, jak u- 
kryć policzek, który dostali*. 


7 Barni i hnm pamnichiase 
i NI | Lion - TOO) NNibYU, 


(Telegr. „N. Reformy* z dnia 5 marca.) 


Bgzekncya. 
Warszawa. Na stokach cytadeli powieszo- 
no Aleksandra Kurowkina, skazanego na 
śmierć za napady bandyckie, ` 


Bomby w sali koncertowej. 
Tyflis. W sali koncertowej gimnazyum prze- 
pełlniowej uczniami, podczas odśpiewania hymnu 
cesarskiego rzucono dwie bomby. Powstał 
wielki zgiełk, w czasie którego dwoje dzieci 
odniosło ciężkie kontazye. 


zaiszy mirisierysknie, 
Petersburg. Potwierdza się wiadomość o u- 
stąpienim ministra wojny generała Re- 
digera. W razie mianowania na posterunek 


nie | ministra gen. Iwanowa, ustąpią również 
|główny imiendent gen. Kostkowski i wice 


Minister wojny Schoenaich odpowiedział, minister gen. Poliwanow. 


że ten nbołewania godny. niesłychany i podły 
postępek kaprala rzeczywiście miał miejsce, — 
| Dotyczący podoficer, który przyznał się do zne- 
cania, znajduje się obecnie w areszcie garnizo- 
nowym i będzie nkaranym. j 

Frzed przejściem do porządkn dziennego de- 
legat hr. Merwelt, jako zastępca przewodni- 
czącego komisyi wojskowej, wskazał na to, że 
komisya wojskowa nie nkończyłaje- 
szcze swoich obrad nad nuncynm delega- 
cyi węgierskiej. 

Wobec tego posiedzenie zamknięto, a prozy- 
dent zawiadomił, że termin następnego posie- 


Carowa-wdowa w Anglik 
Londyn. Carowa-wdowa rosyjska przybyła tu 
wczoraj po południu. Na dworcu powitał ją król 
i królowa. 


Anarchiści w Ameryce. 
(Telegramy „N. Reformy“ z d. 5 marca). 


Berlin. Z Nowego Jorku donoszą, że katolicki 
arcybiskup Sarley w dyecezyi nowojor- 
skiej zawiadomił policyę, iż otrzymał ostrze- 


dzenia poda w drodze pisemnej do wiadomości. |żenie przed zamachem ze strony a 


Syłuacya. 
Wiedeń. Konflikt między delegacyą anstrya- 


wane do delegacyi węcierskiej, cką a węgierską w sprawie podwyższenia płac 

Minister wojny Schónaich podniósł, że |oficerskich i żołdu żołnierzy, zaostrzył się 
juź aa poprzedniem posiedzeniu oświadczył, iż|w ciagu dnia wczorajszego i spowodował wiel- 
także obstawać będzie za tem, aby podwyższe-|kie naprężenie sytuacyi politycz- 
nie płac oficerskich i żołdu dla żołnierzy dzia-| nej. Węgierscy delegaci opuścili wczoraj Wie- 
łało wstecz od 1 stycznia 1908 r. Rozumie się| deń, nie czekając na dalsze uchwały delegacyi 
samo przez się, że zażąda w tym celu kredytu; anstryackiej i oświadczyli, że uważają zadanie 


dodatkowego na rok 1908. Co się tyczy żąda- 
nia, aby swoje oświadczenie w delegacyi we- 
gierskicj powtórzył, to musi przedewszystkiem 
zaczekać na uchwały komisyi. Stanowisko de- 
legacy: anstryackiej da wspólnemu rządowi 
sposobność to oświadczenie dosłownie powtó- 
WALA 

Hr. Stiirgh oświadcza się z przyczyn prak- 
tycznych przeciw odbyciu wspólnego posiedze- 
nia obn delegacyi i wnosi umotywowaną dekla- 
racyę, która zawiera rezolucyę, że nuntium 
delegacyi węgierskiej, jako sprze- 
ciwiającego się uchwałom delegacyi 


austr, nie przyjmuje się do wiado- 
mości i że delegacya austr. uchwałę co do 
wniosków Latoura i Schraffla w całej roz- 
ciągłości utrzymuje; rezolucya wzywa 
w końcu wspólny rząd, aby delegacyę z po- 
czątkiem maja z pewnością zwołał na sesyę 
i tylko taki wspólny budżet przedłożył, w któ- 


iSwe za skończone. 

Jak było do przewidzenia, nnncynm delega- 
cyi węgierskiej, nie przyłączającó się do u- 
chwał delegacyi austryackiej w sprawie pod- 
wyższenia płac oficerskich i żołdu żołnierzy, 
wywołało wielkie niezadowolenie 
w kołach delegatów austryackich, 
szczególnie zaś u członków stronnictwa chrze- 
ścijańsko-społecznego i prawicy Izby panów, 
z której to grupy wyszedł wniosek Latoura i 
posła Schrafiła. Dysknsya w komisyi wojskowej 
delegacyi austryackiej była bardzo wzbu- 
rzoną 1 świadczyła o zaostrzeniu się 
konfliktu między obn delegacyami, który 
może wywrzeć także wpływ na stanowi- 
sko ministra wojny i obu rządów. 

Z wyjątkiem Polaków i grupy Baernreithera, 
delegaci zajęli stanowisko wrogie wo- 
bec Węgrów, a członkowie prawicy Izby pa- 

| nów i posłowie ze stronnictwa chrześcijańsko- 


remby podwyższenie płac oficerskich i żołdu |społecznego oświadczyli się przeciw trze- 


narchistów, którzy postanowili go zabić. 
Także kardynał Gibbons zawiadomił poli- 


cyę o podobnem ostrzeżenin. 


Na giełdzie tutejszej wzbroniono wstepu 
obcym ze wzgledu na groźby ze strony 
anarchistów. że wządzą masakre bo Ta- 
czy. Gmach giełdy otoczony jest policyą. Ko- 
misarz, dowodzący oddziałem policyi, strzegącym 
giełdy, otrzymał listy z pogróżkami. 


Akcya rzadu. 


Londyn. „Daily Mail“ donosi z Nowego Tor- 
ku, że rząd z powodu zamachu anarchistyczne- 
go w Chicago postanowi rozpocząć akcyę 
dyplomatyczną międzynarodową, ma- 
jącą na celu usunięcie wszystkich niebezpiecz- 
nych indywidnów ze Stanów Zjednoczonych. — 
Sekretarz dla handiu wydał okólnik do wszy- 
stkich biur imigracyjnych, aby porozumiały się 


w sprawie akcyi przeciw anarchistom,| twa cochnicznego w Domu technicznym (ul. Stra- |POCisk wybuchowy w drzwi 


oraz doniósł im, że prawdopodobnie wkrótce u- 
da się zawrzeć ogólną międzynarodową 
umowę, na podstawie której państwa miałyby 
sobie donosić o osobacli niebezpiecznych. 

W Chicago przeprowadzono rewizyę we Wszy- 
stkich domach dzielnicy żydowskiej i rewizye 
te doprowadziły do wykrycia spisku, ma- 
jącego na celn zamordowanie barmi- 
strza, oraz szefa policyi tajnej i straży 
bezpieczeństwa publicznego. 

Spisek ten uknuto tamtego tygodnia na zgro- 


ZAMIESCEWA: Admintstracya „Nowej Reformy” 


Bande! Erefeekmera, 


madzeniu anarchistycZ- 


nych. 


40 grup 


Prenumeratę przyjmują: `“ 
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L 
| wszystkie urzędy poczr.we: MIEJSCOWĄ, Adodmtecya „Nowej Reformy", — 


Glówna trafika w Rynka. — Apencya L foncasa i M Saiomorowej, of. Sławkowska 2. — Wandei SŁ Maplińskiego, Śteieanice, — 


m. Szewska — Rande J. Ekiera, ul Karmelicka 18. 


ZAMIEJSCOWĄ PRENOWIEKATĘ | OGŁOSZERIA (mseraty) prryjmcą : We LWOWIE Biur dzieoników: Ludwik Paha, mi. Karola Lab 
wika 11 — S. Sokołowski. Pasaż Hzoswana 9. — W PRZEMYŚLU Keszeles — W JAROSŁAŚAO A Amste — W WIEDNIE 
Bermarn oldsthmied (sprzedaż pojedynczycn wamerów), 
agu, Frankfurcie n M. Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławia) — A Gpselik — R Mosse (lakie w Berijs Hamturgu, 
Monachium i Norymberdze, — B. Schalek (Wollzeile. — W PANYŻU Saciefe Motele de Peniti A 


Wollzeie 6 — M Bukes Nachi, Razsenstem 4 Yogie! (takie w Ham- 


Loreta,  dirocłew 
Roe Rongerant 14, 


GGŁOSZERUA (aserat) przyjmeje Kemiristracya „Kcwej Relermy“ zs opłatą od miejsca wiersza dreżnem pismom (pelil) re ieres 
raz 20 b, za każdy mestepny raz po 10 b. — RADESŁANE po 6O b. od wiersza za kaidy raz 
GŁOSY PUBLICZNE po 2 Kor. ed wiersza. Uklad ftabelarycza cyliowy. skomplikowany pierwszy raz 40 bal,  nestępay BO 


10 hal. oe mesa 


TGŁĄCZNIKI de „Fowej Refarmy" (prespekty, cyrkuiae, ogioszee iL p.) przyjmie Się za ceng 2 R md 100 egr. dla zanie 
sowy, a (M 8 160 anl dla niejzzowych prenumeratorów 


DILD id HE WE YO TRAY A 
PE meag 


kowskiej. Wezorajsza czwarta z rzędu  pościna 
utalentowanego artysty sceny lwowskiej w „Heddzie 


Auerbach, który wykonał onegdajszy 7a- | Gubler* dała wykonawcy roli Lówberga sposobność 
mach, został losem przeznaczony do jego wy- | uzupełnienia dotychczasowego repertuaru kreacyą, 
konania. Dwóch osób, które w chwili zamachu |w której myślawa strona koncepcyi artystycznej 
znajdowały się w jego towarzystwie, nie zdo-| wystąpiła na plan pierwszy w zdecydowany kom- 
lano wysledzić; aresztowano wiele podejrzanych | turach. P. Adwentowicz tworzy tu postać młodzień- 


osób. 


a 


Telefoniczne I telegraficzne 
wiadomości „Nowej Reformy" 


lí 
z dnia 5 marca. 

Wiedeń. „Wiener Allgem. Zeitung” donosi, 
że możliwem jest, iż król serbski Piotr wkrót- 
ce odwiedzi dwór wiedeński i petersburski. 

Rzym. „Messagero” donosi, że cesarz Wil- 
helm uda się w maja na Maltę, aby odwiedzić 
flotę angielską i hiszpańską. 

Paryż. Trybunał apelacyjny zatwierdził wy- 
rok, mocą którego wykreślono Hervcgo 
z listy adwokatów. 

Bruksela. Nowa umowa w sprawie przyłą- 
czenia Kongo zawiera także postanowienie w 
sprawie przejścia posiadłości króla w Cap Fer- 
rad we Francyi, przedstawiającej wartość 15 
milionów franków. w posiadanie Belgii. 


Kanał Punaj-Odra. 

Serna morawskie. lzba handlowa uchwaliła 
wysiać deputacyę na konferencyę gmin i oko- 
lic interesowanych w budowie kanału Dunaj— 
Odra— Wisła, jaka się odbędzie w Wiedniu d. 
11 b. m. 


Wilkelm El a wywłaszczenie. 
Berlin. Minister skarbu Rhein ba ben otrzy” 


F 


ca o wycieniowanym konsekwentnie profila, daje 
jej podkład skupienia i refleksyi, podkreślując ró- 
wnocześnie bujne porywy nczuć serdecznych, jakie 
rozpłomieniają duszą młodego filozofa, Pomimo swej 
zadnmy Łówberg p. Adwentowicza jest nieczinieraie 
sympatyczny przez szczerość i umiejętnie wydrbsyty 
poryw młodości. 

Czasami kanwa artystycznej koronki rwie się 
wskutek błysków nadmiaru temperamentu artysty, 
czasem w głosie i akcencie drga nerw gorąrzkowy, 
urwane słowa mają znamię goraczki, ale całesć ry- 
suje sie trwale jako kreacya stylowa, odczuta i prze- 
prowadzona z nalładem intnicyi i talentu. 

Gra p. Adwontowicza była trzecią linią trójkąta 
artystycznego, jaki tworzyła p. Solska w roli ty- 
tułowej z p. Sosnowskim. W tym zespole istotnie 
„Hedda Gabler* była prawdziwą biesiadą dla u- 
czestników wczorajszego wieczoru. Publiczność kra- 
kowska, umiejąca jnstynktownie oryentować się 
w kalejdoskopowych wrażeniach scenicznych, nie 
zapoznała artystycznej wartości wczorajszego wie- 
czoru, wypełniając szczelnie widownię teatru. Oila- 
sków i wywołań było też nie mało. P. Adwento- 
wicz musiał wielokrotnie ukazywać się przed ram- 
pą, a p. Solskiej wręczono piękny bukiet, jake 
trwały wyraz tej aympatyi, jaką zjednała ulubie- 
nicy Krakowa wytrwała praca i pogłębiający się 
talent znakomitej artystki. wp. 

Z Muzeum narodowego. W ciągu roku 1907 
zwiedziło Muzeum narodowe 42696 osób, a więc 
o 500 osób więcej, aniżeli w roku 1906. Staty- 
styka ta oparta jest na sprzedanych biletach wstę- 


pu. W porównaniu z frekwencyą lat poprzednich, 
a choćby nawet w czasach reorganizacyi np. w r. 
1901 i 1902 (25.826 osób), frekwencya obecna 
wzrosła prawie w dwójnasób. Dowodzi to, Że zain- 
teresowanie się sztuką dawną i nową obejmuje ce- 
raz szersze warstwy społeczeństwa, a tem samem 
instytacya staje się coraz to więcej żywntną. 
Koncert Michała Tarasiewicza, zapowiedziany 
na niedzielę 8 b. m, w Sali starego teatru, sta- 
nowczo powtórzonym nie będzie i będzie to jedyny 
występ znakomitego artysty w Krakowie w bieżą- 
cym roku. — Pozostałe bilety nabywać można w 
księgarni S. A. Krzyżanowskiego tyiko do soboty 
włącznie, zaś w niedzielę w kasie staregu teatru 
przez cały dzień od godziny 9 rano aż do rozpo- 
częcia przedstawienia. - - 
Wieczór pieśni, urządzany staraniem chóru aka- 
mickiego dn. 13 b. m. w salach staregu teatru, 
zapowiada się dobrze. Współudział przyjęła p, Wan- 


da MHendrichówna. art. opery lwowskiej. Zarząd 
A 7 È A A=" 
Po zamachu na szacha chóru akademickiego uprosił niektórych kompozyto- 


rh 1. 4 ahy ii ” qi tazzam mA > 5 
Bertin. „Berliner Tageblatt PME —— rów o pieśni, dotąd niedrukowane, tak że p. Hen- 
następujące szczegóły o aresztowaniu w Tehe- | griehówna będzie śpiewać pieśni, pozostające prze- 
ranie sprawców zamachu na szacha. Sprawcy | waznio w manuskrypcie. Bilety na koncert po 4, 


mał od cesarza Wilhelma pismo odręczne z w y- 
rażeniem uznania dla jego zasług około 
przeforsowania ustawy 0 „wywła- 
gzczeniu Polaków w Sejmie pruskim. 


Błórnson przeciw Węgrom, 
Berlin. Björnson ogłasza znowu ostry ar- 
tyknł w czasopiśmie „Marz* przeciw Wę- 
grom z powodu ucisku Słowaków. 


a || 
Sprzedaż kolonij portugalskich 
w &ffyce, 
Magdeburg. „Magdeburger Zoitaog* donosi 
z Lizbony: Z powodu wrecz rozpaczliwego sta- 
nu fiusnsów rząd. zamierza-Sprz Gd AĆ KClO 
nie afrykańskie. Dwie kolonie Delagoa i 
Mozambik ofiarowano Anglii, a trzecią, | ge 
Angola, Niemcom. 


schronili się do t. zw. asylu Abdul Azima, 3, 2, 1 kor. sprzedaje księgarnia 5. A. Krzyża- 
gdzie ochrony szukają zbrodniarze, Ścigani | nowskiego. 


przez władze. Aresztowanie nastąpiło wśród 
protestów ze strony ludności, wśród 
której aresztowanie wywołało wielkie wzhurze- 
nie. l 


Czyłteinia akademicka urządza w niedziełę d. 
b. m. w Bali uniwersytetu odczyt p. Aleksandra 


Janowskiego, z Warszawy, Sekretarza „Polskiego 
"Towarzystwa krajoznawczego”, na temat: „Poznaj 
-äis raj“. d . a ietl p ać. 
FEatestreofa w szycie. swój kraj Odczyt nrozmaicą obrazy Świetlne 
j , Początek o godzinie 6 wieczór. 

Cleveland. (Dep. kabl.) W jednej szkole na|  Szkęłą kucharska w Krakowie. Czysty dochód 
tutejszem przedmieściu od pieca powstał pożar, z urządzonej zabawy Stowarzyszenia kucharzy 
który wkrótce ogarnął całą szkołę. W szkole|y Krakowie na cel założenia szkoły kucharskiej 
znajdowało się 400 dzieci, wśród których po- przyniósł dochodu 2256 koron. 
wstała olbrzymia panika. Ponieważ były 3 : nw 1 P 

je r ak TWE alo; p! instytutu teo- 
tylko dwa wyjścia ze szkoły, dzieci, uciekając, Przeciw założeniu żydowskiego p się 


NL>LNADL— a ZANA 


À 4 jj A á k i „ W niedzielę dnia 1 b. m. 
dusiły się na śmierć i odnosiły silne zra- | aaa stówarzyszamia „Talmnd Tho- - 
nienia. Wkrótce zawaliło się pierwsze|, 0. mk anio w sprawie założenia 


ry* publiczne zgromadzenio aa 
żydowskiego instytutu teologicznego we Lwowie, — 
. “5 . 


Liczne zgromadzenie przedstawicieli bóżnie i do- 
mów modlitwy, tudzież konserwatywnych obywateli 
żydowskich. uchwal.ło zaprotestować przeciw urzą- 
dzenia żydowskiego seminaryum teologicznego we 
Lwowie i poleciło przewodniczącemu zgromadzenia 
uchwałę tę namiestnikowi telegraficznie zakomani- 


piętro, a część dzieci wpadła do pi- 
wnicy. 70—190 dzieci zabitych; po najwięk- 
szej części miaiy one 9 do 12 lat. Wśród nich 
jest sporo dzieci niemieckich. 


Emigracya z Amerytl 

Londyn. Z Nowego o ea 
kie syi objawiającej 516 , i yenna : 
ae WA APIO Się w bieżącym kz w kp wdeies koo 
roku poraz pierwszy, że liczba osób emi- zezurości. Wczoraj po pounn zgłosiła się 
grujących wyższą jest od liczby imi-|1% stacyę ratunkową 2v-letnia Katarzyna Bucaj, 
grantów. Wielu urzędników urzedu imigrą.| Podzjąca się za służącą, którą jej przyjaciółka po- 
cyjnego zostało dla braku zajęcia przeniesjo. | Bia dotkliwie żelazkiem, zadając jej trzy cieżkie 
nych do innych urzędów. | |rany na głowie. Przyczyną pobicia miała być za- 
zdrość e kochanka; poranioną opatrzyło pegctowie 


ratnnkowe. 


ironika. 
Dziś: 


Kraków, czwartek 5 marca. 
Kalendarzyk kościelny: Gerazyma p. 
i Przen. św. Wacława. : 
Kalendarzyk astronomiczny: 


Kradzież. Wczoraj wieczorem między godziną 
6 a 7, jakiś nieznany dotąd sprawca, korzysiając 
z nieobecności p. Róży Siegel, otworzył wytrychem 
drzwi da jej mieszkania przy ulicy sebastynna 
i skradł z niczamkniętej szafy złoty damski zeza- 
monogramem R. H. wraz z łańcuszkiem 


rak z 
ogransch ogniwach wysadzanych perłami, 


0 ezwor 


Wschód oraz złotą bransoletkę, łącznej wartości około 400 


słońca o godz. 6 m. 16, zachód o godz. 5 min. 27; kor. i znikł bez śladu. O kradzieży zawiadomieno 
długość dnia godzin 11 min. 11. policyę, która wdrożyła za sprawcą poszukiwania. 
Bomka w Warszawie. Pisma warszawskie do- 
noszą: We wtorek po godzinie 7 wieczorem do 
doma |. 43 przy zbiegu ulic Świetokrzyskiej i Ba- 
me w sall Towa- | 519 przyszło czterech nieznanych młodych ludzi; 
trzech z nich stanęło na czatach w bramie, a je- 
den szybko pobiegł na schody frontowe i rzucił 
mieszkania krawca 
Szczypiora. Nastąpił straszny wrbuch. Drzwi wy- 
Wykład: W uniw. łud. p. Heleny Rydlińskiej padły wraz z oprawą, drzwi mieszkań sąsiednich 
p. t- „Polska średniowieczna na tle dziejów po- EE ma wać o abc) iini i 
wszechnych* (Społeczeństwo polskie za pierwszych | mami okiennemi od klatki schodowej powypadały 
Bolesławów) o godz. 8 wieczorem. a na dziedziniec, a klatka schodowa uległa takiej 
„= AE MM rujnacyi, iż po wypadku niezwłocznie ją zamknię- 
Teatr miejski we Lwowie: „Cyrulik Se. |» gdyż groziła niebezpieczeństwem. Sprawcy za- 
wilski*, machu uciekii. 
Wybuch nie wywołał żadnego nieszczęśli rego 
Z teatru. Występy gościnne p. Adwentowicza wypadku, w mieszkaniu bowiem Szczypiora nie 
przełamały nareszcie obojętność publiczności kra-! było wówczas nikogo i klatka schodowa była ró. 


Teatr miejski w Krakowie: „Źródełko*. 
Posiedzenie Rady miasta o godz. 5 po po- 
ładniu. 


Zgromadzenie przedwybor 
rzystwa wzaj. ubezpieczeń 0 50 dz. 4 po południu. 
Walne zebranie (nadzwyczajne) Towarzy- 


szewskiegoj o godz. 7 wieczorem. 
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NOWA REFORMA 


wnież pusta. — Przy peszukiwaniu nie znaleziono 
żadnych odłamków pocisku wybuchowego. Przypu- 
szczają, że bomba była nabita melinitem, Wybuch 
słyszano aż do ulicy Marszałkowskiej, pomimo oży- 
wicenego w tej porze ruchu ulicznego. 

Posada redaktora „Warsz. Daiewnika*. Pisma 
warszawskie donoszą: Wybrany przez władze tu- 
tejsze na redaktora „Warsz. Dnewnika", redaktor 
komitetu statystycznego, prof Jesipow, po dwu- 
dnicwej pracy w tem piśmie, wczoraj zrzekł się 
redaktorstwa. Podobno kandydatem na to sta- 
nowisko pozostaje profesor Filewicz, o ile Pe- 
tersburg nie wyznaczy kogo innego. Wśród kam 
dydatów zgłosił się również esławniony b. poseł 
miński, Szmid. 

Zderzenie okrętów. Z Rjeki telegrafują: Gdy 
okręt „Carpatia* linii Cunardo zarzucić miał ko- 
twicę. urwała się lina i okrot zderzył się z okrę- 
tem angielskim „Citti of Kios“, któremu uszkodził 
tył. Na okręcie tym znajdowało się 120 angiel- 
skich wychodźców, wśród których powstała wielka 
panika. Nikt nie doznał szwanku. 

Morderca dziewcząt w Berlinie. Z Berlina te- 
legrafują: Policya aresztowała wczoraj 16-letniego 
robotnika nazwiskiem Keller, który przyznał się, 
Że jest sprawcą popełnionych przed kilka miesiąca- 
mi morderstw na dziewczynkach, bawiących się w 
ogrodach publicznych lub na uiicach. 


Mianowania i odznaczenia. Wyższy sąd kra- 
jowy'w Krakowie zamianował anskultantami prak- 
tykantów sądowych dra Fryd. Zimmermanna, Józe- 
fa Kumora, Stan. Panasia, Floryana Jaworskiego 
i Mieczysława Gryglewskiego. 

„Wien. Ztg* ogłasza: Cesarz nadał właścicielo- 
wi dóbr i przemysłowcowi w Pleszowie Robertowi 
Kazimierzowi Osiecimskiemu Hutten-Czapskiemu ty- 
tuł hrabiowski. 


Zmarli. 

We Lwowie zmarł wczoraj nagle w 65 roku 
żyeia Karol M isiński, radca sądu kraj. wyższe- 
go i szef biura prezydyalnego. 


Z OAZĘ 


Ruch przejszdnych. 


Kraków, 4 marca. 


HOTEL POD ROZĄ: G. bar. Tipowscy z Winiar. Emil 
Holm z Grybowa, Ś. Ossoliński z Jarosławia, A. Zann z 
Grybowa, J. Szulczewscy ze Szczyrbie, E. Rajcher z Bę- 
dzina. J. Holota z Szczerni, K. Zermanowicz z Belgro- 
wa, K. Morakowski z Sosnowca, W. Harasymowiczowie 
ze Lwowa, L. Chamaides ze Lwowa, 8. Łuczycki 2 Czer- 
nmichowa, W. Rankiewicz z Sosnowca, A, Denes z Sillenen, 
J. Malinowa z Zawiercia, Radca minist. dr Aleks. Dorn 
z Wiednia, «z S. Rożeccy z Białej, S. Baron z Ja- 
rosławia, Kap. K Janas z Wiednia, F. Fr. Szańkowski 
z Werbo (Król. Pols.). A Ślizyńscy z Liska, J. Daschek 
ze Lwowa, S. Piotrowski ze Stodoł. 8. Holtzman z War- 
szawy, S. Chrościechowscy z Cnmielnika, I. Samborski z 
Bochni, E. Arędarczykowie z N. Sącza, J. i M. Czuma- 
kow z Granicy, Z. Kosarzewscy z Glinejczyk (Kr. Pol.), 
J. Krzymowski z Będzina, E. Meld Rzeszowa, M. Piąt- 
kowi z Głinojech (Król, Pol), J. Winnicka z Zatora, 
M. Nagórski z Poznania, P. Pióro z Warszawy, P. Pauly 
z Olkusza, K, Wieczerski z Olkusza, T. Krajewski ze 
Shorzencina, J. Stein z Berlina, S. Stepxowski z Wro- 
cławia. 

HOTEL KRAKOWSKI: Par. Z. Heydel z Radomia, Mar. 
de Zajączkowska z Przemyśla, K. A/arwanitzer z Bali- 
grodu, E. Halle z Jurczyna, Inż. F. Dąbrowski z Nie- 
miec (Król. Poł.), A. Steininger z Wiednia, A. Estrei- 
cher z Niegowici. J. Czyrniański ze Lwowa, J. Orłow- 
ski z Tarnowa, J. Szczawicuski z Tarnowa. B. Karn- 
kowski z Sosnowca, J. Kłossowski z Gorlic, M. Paschal- 
ska z Warszawy, F. Cybulski z Warszawy, ©. Wasil 
kowski ze Lwowa, J. Kugler z Moczydła, J. Nyga ze 
Starego Bierunia, M. Karwacki ze Skody (Król. Pol.), 
J. Sambor z żoną z Zawiercia, J. Zdziechowska z Rzę- 
dowic, E. Krukowska z Rzędowic, Radca 8, 8 Obertyń- 
ski ze Lwowa, K. Rulikowscy z Szychowic (Król. Pols.), 
Z. Łączyński z Zaborza (Król. Pols.), K. i A. Gerlicz g 
Kraczewice. K. Ulatowski z Siekierzyniec (Pod. ros.), I. 
Jenicz z Antonówki (Król, Pol.), M. Chodorewska z An- 
tonówki, J. Bittner ze Lwowa, Hr. I. Skarbek ze Lwo- 
wa, M, Zdanowska ze Smiłowie, K. Rytkowa z Bukow- 
ska, E. Szaynowscy z Rzeszowa, K. Królikowscy ze Lwo- 
wa, J. Trojaner ze Skody (Król. Pol), M. Lieowiocki z 
(hiopie, W. Białobrzeski z Laszek., 

HUTEL SASKI: H. Taczanowski ze Słomnik, M. Ujej- 
ski ze Lwowa, G. Vadarz z Wiednia, O. Aaron z Pary- 
ża, D. Nabakoff z Wiednia, E. Sustrac z Paryża, F. 
Reumann z Mysłowie, M. Waldmann z Wiednia, D. Pa- 
leologo z Trycstu, K. Janowska z Zakopanego, J, Ma- 
ryański z Warszawy, J. Radziszewski z Włocławka, H, 
Klemperer z M, Ostrawy. 

HOTEL POLLERA: M. Jerzmanowska z Warszawy, L. 
Szpigiel i O. Goldwicht z Warszawy, 8. Macudziński s 
Jasła, E. Goetzendorf z Poznania, T. Bogdański z Orze- 
szkowa. Ž. Prusiierska z Poznania, M. Pawłowski ze 


Lwowa, Ks. A. Zając z Wadowic, Dr J. Biesiadecki z 


Gasówki, T, Pawlikowski z Warszawy. 
s nerra OTTO” 


KSAWERY SANDOR-GJALSKI 
(Ljuba Babić). 


NAJA. 


Od dawna już zauważyłem, że mój kolega 
Pero -jest bardzo nieszczęśliwy. Co prawda, 
nie zwierzał się z tem przed nikim, będąc z 
usposobienia milczącym i zamkniętym w sobie, 
ale każdy, kto stykał się z nim częściej, od- 
czuwał wkrótce, że na duszy tego człowieka 
musi ciążyć jakieś okropne cierpienie. — Jego 
cała istota wyrażała nieskończony smutek — 
smutek, którego ukryć niepodobna, bo przesią- 
knął niejako całe ciało, tak, że już nawet ręce 
i nogi poruszają się jak gdyby pod przymu- 
sem. 

Pewnego dnia wyszliśmy razem na prze- 
chadzkę wzdłnż brzegu Dunaju w okolicy D... 
Była ciepła noe letnia. Na ciemnych falach od- 
bijały się jasno srebrne gwiazdy i chmurki, 
przepływające koło księżyca. Wiatr niósł ode 
wsi kwilenie skrzypiec i wesołe dźwięki kobzy, 
a z drugiej strony, z oczeretu, dolatywał gło- 
śny śpiew słowika. W dole szumiała woda, a 
z czarnej, niekształtnej masy dochodził stukot 
młynów. Było w tym cichyn: wieczorze coś bło- 
giego, kojącego. Nagle zabrzmiał skądś — z 
młynu, albo z łódki — śpiew czystego głosu 
dziewczęcego. Pero wzdrygnył się i stanął jak 
wryty. Drźał na eałem ciele, jak te trzciny 
pośród fal. 

-— Jej pieśń, jej pieśń! — zawołał w pomie- 
szaniu i nie chciał iść dalej, 

Zostaliśmy więc na tem samem miejscu, na- 
słuchując, chociaż pieśń już dawno przebrzmiała 
w cieniach nocy. 

Nareszcie Pero zawrócił od rzeki, wziął mnie 
pod ramię i bez żadnej zachęty z mej strony 


TOW zywo Stolnrzy 0 „Raka Zebrzydowskiej 


zarejestrowane z ograniczoną poręką 


Wyroby krajowe i własne. 


GNAĆ 


w Krakowie, Pe, ul. 
[nia n mtego znaleziono pewną kwo- 


tę. Do odebrania: Flo- 
ryańska 29, Magazyn mód. 


LANDO 


w bardzo dobrym stanie, wózki resoro- 
we, oraz powozy półkryte są tanio do 
nabycia u lakiernika 9416 


Stan. Sadowiúsiisgo 


w Podgórzu, józeiińska 6. 


METODA KLRLITZA 


ndzielają lekcyi osobnych i zbiorowych: 


FLARCUZ 2 wys wyksziai 
Anglik z wyższ. wykształ, 
Niemiec z wyższ. wykształe. 
Wioch z wyższem wykształe. 


Kraków, Floryańska 25, I p. 
1244 10 16 


Kay 


Do sprzedania 


garnitur salonowy, pienino koncertowe i kre- 
dons z bronzami — W kancelaryi Dra Fiji- 
mowskiego, Poselska 19, od godziny 2—5 po 
południu. 1342 3 8 


Mężczyzna 
lat 27, chrześcijanin, bardzo inteligen- 
tny, poszukuje korzystnego zastępstwa 
firm krajowych. Przyjąłby również za- 
stępstwo hurtownego składu win. Zgło- 
szenia „Podróżujący” poste restante 
Poronin. 88 20 


BOM O Krakowie 


do sprzedania lub zamiany za majątek 
ziemski. 

Bliższa wiadomość w biarze adwo 

kata Dra Doboszyńskiego w Krakowie, 

nL św. Anny l 3. 13 41 0 


cielka* 


Józef Gorecki 


premiowana fabyka siatek, menti, kónstrykcji żel i wyrobów ormamentalnyh kutych 
w Krakowie, ui. św. Wawrzyńca 1. 26, 


s QPZNACZENIA > 


W * LWÓW = PARYŻ -WIEDLNR. 


ow i kwiatów. świeczników, 
do ratowania bydła. 


Magazyn własny we fabryce przy alicy św. Wawrzyńca |. 26. — Adres listów i telegramów 
wyraźnie $rzef Gorecki. Kraków. — Telefon Nr 277, 


= 


Meble z drzewa Suszonego w suszarniach parowych. 
Urządzenia pensyonatów i zakładów kąpielowych. Dział tapicerski prowadzi znany tapicer p. Alf. Wawrzecki. 


Do EGOWIEGU SN 


jedynego tego rodzaju w Galicji, 
większenia pracowni i zajęcia się przyjmowa- 
niem prac poszukuje się wspólnika z małym |Ą 
kapitałem. — Zgłoszenia pod 1343 przyjmuje 
Administracya „ f 


poszukuje lekcji w Krakowie. 
Zgłoszenia pod H. W. przyjmuje aaminiae, 
aN. Reformy“, 15 0 


Pracownia sukien iamskich 


(elka Mitda 


nagrodzeniem. Zgłoszenia pod „Nauczy- 


Reformy“. 


erbata z Wieżą 


latarń, kandelabrów i t. p. — Drut kolczasty i „Wzdęłochrony** 


mri 9 


rodzikiej L 3. 


ra. Zakład artystyczno-kamieniarski 
i budowlany 


| Józefa Ruloszy | 


p naprzeciw cmentarza w Krako- |] 

A] wie. posiada wielki wybór goto- | Ę7% 

S wych pomników zpiaskowca, | gra- jg 

nitu i marmuru. Podejmuje się 

wykonania grobowców w miejsca |f 

i na prowincji. Telefon 759. 
7630 


celem po- 


N. Reformy“. 1323 3 3 


Akademik 


2 razy dziennie wysyłki Ea 


Długa | 22, | p. 8962570 


przyjmie lekcye 
za skromnem wy- 


przyjmuje Administracya „N. 
67 200 


Znakomita 


wszędzie 
w kraju 
do nabycia 


JAJA 
[III 


w Krakowie. 
Rok założenia 1853, 


24 47 0 


» , Uwaga: 
Poleca się do wykonania po 
najtańszych cenach: 

Wszelkich siatek maszyno- 
wych i ręcznych, słażących do 
ogrodzeń, ochron, raf, betonów, 
materacy sprężynowych it. p. 

Mebli żel. I mosiężnych ta- 
nich i wykwintnych do urzą- 
dzeń szpitali, klinik, intorna- 
tów i ogrodów. 

Konstrukcyi dachów, schodów 
żel. w różnych systemach, pa- 
wilonów, y a markiz, okien 
bram i por 

Wyrobów mr zżol. 
miedzi i bronza kutych, jak 
wszelkich krat, balustrad, bal- 
konów, ogrodzeń, krzyży, wień- 


1368 2 3 


Z drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10, 


Gwarantuje jakość, — 


Macazyn TOGUÓW E 
= 6 


PERFUMY 


z pierwszorzędnych 
i zagranicznych, najmodniejsze zapachy. 


Wody, Pasty i Proszki do zębów. 
Glycerynę płynną i w tubkach zgę- 
szczoną przeciw pękanu skóry. 
Pudry angielskie, francuskie i krajowe. 

Puder brylantowy na włosy. 
Puszki łabędzie do pudru. 


Salt americain i Lcewender. 
Woń szpitkowych lasów. — Treciczki itp. 


CENY CHLEBA Z 


Piekarnia Stanisława Dlugoszewskiego 
Półwsie Zwierzyniec, ul. T. Kościuszki 6 (trzeci dom za rogatka) 


ma zaszczyt zawiadomić Szan. P. T. Publiczność, iż z dniem 1-go marca 1908 
zniża ceny chleba żytniego, bez zmniejszenia dotychczasowej wagi, i sprzedaje: 
1) Chleb światły żytni, znakomicie wypieczony po 44, 66 i 88 hal. 

znacznie lepszy i tańszy od morawskiego po 


2) Chleb Śniadszy żytni, 
28 i 56 halerzy. 

Poleca również doborowa pieczywo białe w różnych gatunkach, 
pszeniczny i razowy, bułkę tartą świątłą i codziennie świeże drożdże. 
Chemia nczy, że korzystniej jest dla organizmu ludzkiego spożyć 
mniej pieczywa dobrze wypieczonego z najładniejszej mąki, aniżeli 
wiele a z pośledniej. 

Dewizą mej piekarni jest wypiekać pieczywo 

Donosząc o tem Szan. P, T. Publiczności, 
pieranie mego przedsiębiorstwa, a proszę o względy i nadal dla mojej jedynej 
katolickiej firmy na Półwsin Zwierzynieckiem. 


Z poważaniem ST. DŁUGOSZEWSKI 


Absolwent I-go krajowego kureu majsterskiego dla piekarzy. 


GB 6 40 | Tm 


objęło na własność 


Skład wyrobów meblowych 
i tapicerskich 


lA 


miin Kami, oa pi, grat Paii 
; GRA, 


firm krajowych 


wody do WŁOSÓW. ==" jk 
Podeszwy 


Śreńki do kadzenia. 


I -Alfonsa Wawrzeckiego 


i poleca go łaskawym względom P. T. Publiczności. 


karmy Towar dohorowy. Cony Umiarkowane. 


coania akion pod fachowym zarządem, 


G. M. Dostala proszek perło- 
wy najnowszy środek toalet. 
Środki do ozygzegenia Ra 


wkładkowe 
Raki "fo wi włnsów. — Maszynki spirytusewe do rozgizewania tychże. 
Będzie i myde'niczki do goienia, — Paski do ostrzenia. brzytew. 
Gąbki toaletowe. — Wanny i miednice gumowe składane. 
Rękawiczki i taśmy do nacierania ciała. 


Aparaty i Preparaty do upiększania twarzy, rąk 
i „palców, jakoteż środki hygieniezno-kosmetyczne do 
| pielęgnowania włosów polecone przez Leczricę koeme= 


zaczął opowiadać. Była to historya jego nie- 
szczęścia. Oto jej osnowa: 

... Myślę o niej ciągle i całą moją istotę prze- 
nika boleść i tęsknota, słodkie wspomnienia 
i okropność tego zdarzenia Z rozkoszą wywo- 
łuję w pamięci każdą linię jej wspaniałej po- 
staci, jej imię wymyka mi się niemal z warg 
boleśnie, jak gdybym chciał na nią wołać, a 
wiem przecież, że jej już nie ma. Ale w duszy 
widzę ją przed sobą, moją biedną, biedną Naję, 
piękną dziewczynę z zapadłej wsi w sławoń: 
skich górach. Słowa nie potrafią wyrazić — 
jak była piękna. Jeszcze dzisiaj, po tyłu latach, 
wydaje mi się, że na całym świecie nie zna- 
lazłbym podobnych wielkich czarnych oeza, rów- 
nie pięknego oblicza w okoleniu kruczych wło- 
sów z wyrazem powagi rozkosznie splecionej 
z wesołością, takiej ciepłej ciemnej cery, takie- 
go smukłego wzrostu. A przecież nie kocha- 
łem jej — przynajmniej tak mi się zdawało — 
dopókim jej nie stracił — na wieki — o jakże 
strasznym, nielitościwym jest los! 

Po raz pierwszy spotkaliśmy się w lesie. Wy- 
szedłem na przepiórki, ale upał zmusił mnie do 
poszukania chłodu w cieniach lasu. Stała nieo- 
podal swojej trzody, dłubiąc zawzięcie igłą nad 
jakąś pstrą zapaską, kaftanem, czy tam czem 
innem. Moje oczy jakgdyby przyrosły do niej. 
Byłem zupełnie olśniony i wyznawałem w du- 
chu, że takiej piękności nie widziałem jeszcze 
nigdy. Chciałem się do niej odezwać, ale jak- 
gdybym stracił mowę. Wreszcie ochłonąłem. 

I nie odezwałem się do niej zuchwale lub 
głupio, jak to zwykle bywa w takich razach. 
Szlachetna powaga, która od niej biła, wzbra- 
niała wobec niej zachowania takiego, jak „wo- 
bec innych. Zapytałem ją po prostu, jak mi się 
zdaje, o drogę do wsi. 

Z początku nie odpowiedziała nic. Pochyliła 
się tylko jeszcze bardziej nad swoją robotą, nie 
spojrzawszy na mnie nawet przelotnie, Powtó- 
rzyłem pytanie, na które krótko i uprzejmie ob- 
jaśniła mnie, jak mam iść, więcej ruchem, niż 
słowami. 


— Ależ to upał! — zacząłem znowu i czżkec M 


Lustra 
Schampoa - Tarool, śradek antiseptyczny i 


wysoce hygieniczny do mycia głowy, tů- 
umi g PoE iwan. 


im a myje | Erm 


tyczną Dra Ł. Lusiera. 1365 1 


krawiec męski 
w Krakowie — Rynek L. 


poleca swój skład zaopatrzony W wielki wybór materya- 
łów angielskich, francuskich i krajowych na każdą porę roku. 
Zamówienia wykonywa po najprzystępniejszych eenach we- 


dług najnowszych żurnali. 


w. 


640 10 10 


Zakład pogrzebowy urna 
NANA WY OLN EGO 


przy ul św. Tomasza I, 4, taż przy placa Szczeneńskim, Filia: ulica Kopernika L 6. — Telefon Kr 33L 


Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oraz sprowadzania swłok ze wnzystkich 
krajów europejskich. 


Stachowicz 


Stachowicz. 


PEGI AERO ES E YE z 


NIŻONE! 


„Światłe, czyste i smaczne". 
dziękuję za dotychczasowe po- 


16 85 0 


B. Bolesłuwita 


Przed burzą, sceny 


29 


Nad Sprea, powieść 


Do nabycia w Administracji 


CWRS Magaza w niedzielę i Święta zamknięty. 
Kraków, Rynek L. 37 A-B 


poteżają p po cenach najamiarkowasszych: 


Mydła toaletowe pierwszorzędnych firm. 
"Mydła warszawskiej 

wskiego i Synów. Najlepsze mydła kwia- 
towe karton 6 sztuk K 1:10. Mydła | 
lecznicze. Kosmetyki, Brylantyny i olejki 
na włosy i wąsy. Saszetki do bielizny 
w różnych zapachach. Farby na włosy. 


Prennmeratorom „Kosmetyki“ ndzielamy od- 
PRA got przy SE 


Nad modrym Dunajem, powieść . 
J. U Niemcewicz. Żywoty znacznych w XVIII wieku ludzi —40 
„N. Reformy“, oraz we wszystkich księgarniach 


Czwartek, 5 Marca 1908, 


łem kapelusz. Tankastrówkę zrzuciłem z ramie: 
nia i usiadłem na najbliższym pniu drzewa. 

Dziewczyna zachowywała się, jak gdyby mnie 
wcale nie było. 

— Któż ty jesteś, dziecko! 

Nie odpowiedziała, tylko posunęła się dalej, 
jak gdyby chcąc doglądnąć trzody. 

— Czemuż nie otworzysz ust, nieznośno dzie- 
wucho? — zacząłem teraz po prostu. — Czemu 
nie chcesz powiedzieć, jak się nazywasz? 

— Co wam po tem? Z tej tu wsi jestem — 
odburknęła mi i zaczęła się zabierać do odej- 
ścia. Zaprzestała swej pracy i zaczęła zwoły- 
wać trzodę, która się rozbiegła na wszystkie 
strony. 

— Co mi po tem? Między chrześcijańskimi 
ludźmi można sobie przecie powiedzieć, jakie 
imię dostało się na chrzcie. Więc powiadaj, 
jakże ci: Tejka, czy Miljenka, albo Mara? 

— Ach, nie, ja jestem Naja Toszy Nadeljko- 


vića. 
(C. d. n.) 
WO OO A EE EC EEEE 2 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca 
Michał Konopiński, 


NADESŁANE, 


(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcyi). 


Masło z Ryknej 


deserowe i kuchenne 
najlepsze 


w handlu Jozefa Litawskiego, Kraków plac 
Szczepański 1, (stary Teatr). 
26 00 


w Erakowie, 
Wiślna 3, 


10 26 0 


855 73 0 


PERFUM Y 


trancuskie na wagę. 


hugg 


4abryli "H. hlujc="[" 


ajuedo | Otuep | 


Owdronictod „Nowej Reformy" 


Koron 

Józej Głada. Serah powieść w 2 tom. na tle prześladowania unitów 4— 
Para Czerwona, powieść w 2 tom. . . . . . . . 240 

z r 1030) MREM a ab Gm 0 we. RAD 

Emisaryusz, wspomnienie z r. 1838 . pd. u AD 

Eei Zoe ee a a U 

. 120 


Skład główny w księgarni G. Gebethnera i Ski w Krakowie. 


W Krakowie: 


my“, ul. Jagiellońska 10. 


sklep (w hali) Mahkowskiej. 
Na Małym Rynkn: 


monowej. 
Przy ul. Siennej: 


cka). e> 
chleb | ET u. Floryańskiej: 


l. 22, 
Przy ul Karmeliekiej: 


L 6, Gurawski 1. 46. 


L 53. 
Flac Matejki: 
drowicza w Hotelu Centralnym. 


n | wylotu ul. Szpitalnej, 


pieru, Handel Rympla 1. 60. 


Przy ul Szpitalnej: 
Glücklicha. 


3 119 O 


W Administracyi „N. Refor- 


M Rynku głównym: Trafika g}, 
w Sukiennicach: Handel Karlińskiego, 


Trafika Al- 
fusa, stolik Agencyi J. Hopcasa i Salo- 


] Handel J. Deb- 
kowskiego (obok Gimnazyum św. Ja- 


Handel 
Wakulskiegu L 18, Trafika Markowicza 


Handel 
J. Ekiera l. 18, Handel Gwaraszkila 


Przy ul. Długiej: Handel Bęknera 
1. 4, Handel Ł. Mackiewicza |. 34, Han- 
del J. Kusza l. 38, Handet Berwalda 


Trafika Aleksan- 
Na plantacyach w kioskuu 


„Przy w. Grodzkiej: Handel Bau- 
mingera 1. 10, W. Rosenblum, skład pa- 


Przy u. Zwierzynieckiej: Sta- 
nisław Nikiel, handel korzenny, 
Trafika G. 


poranne po 4 hal., popołudniowe po 10 hal. za egzemplarz, nabywać można: 


Przy ul. Wolskiej (przy moście) 
Handel J. Goldberga. 

Przy ul. Wielopole: 
Stattera |. 18. 

Przy ul. Starowiślnej: Trafika 
obok fabryki tutek W. Bełdowskiego, 
Przy ul. Wiślnej: Trafika l. 11. 

Przy ul. Dietlowskiej: Kiosk 
biura Hopcasa i Salomonowej. 

Przy uł. Krakowskiej: (w hotelu 
Millera) Handel Mannego. 

Przy ul Krowoderskiej: Handel 
Wildstossera. 

Przy ul. Szewskiej: Handel Kre- 
tschmera l. 23. 

Plac WW. Świętych: 
Frommera, |. 11. 

Przy ul. Dominikańskiej: 
fika K. Schreibera, l. 2. 

Przy uw. Lubicz: Handel B, Rosen- 
stocka, |. 1. 

„Przy ul. Lubicz: Handel Jakóbo- 
wicza. 


W Podgórzu: 

Księgarnia Poturalskiego. 
trafika. 

W Dębnikach: 

Handel J. Pobudkiewicza, Rynek 166. 

Ha Zwierzyńcu: 

Handel Dndkiewicza. 


+ e o 


Handel H. 


Handel 
Tra- 


Główna 


L 20. 


Rządca drukarni L. K. Górski. 


